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K It A  K Ó W .
Stosownie do uchw ały Rządzącego 

Senatu z d. 22 M aja, pobór myta dro
gowego na trakcie Szląsko-austrjacko- 
pruskim i na trakcie warszaw skim  , 
od d. 1 C zerwca poczynając, jest na- 
słępujący. 1) Od b ryk , w ozów  z to
waram i lub innemi rzeczami, niemniej 
trunkami w szelkiego gatunku, od sztu
ki bydła wjeżdżając lub w yjeżdżając  
groszy 2 na trakcie warszawskim do 
Bolenia , groszy zaś 5 na trakcie S zlą-  
sko-austrjacko-pruskim na w szystkich  
stacjach , które s ą : Bielany., Poręba i 
Chełmek. 2) Osoby jadące własnem i 
lub najętemi końmi w powozachpokry- 
tych opłacają od każdego konia gr. 2 , 
n a  pierwszym  trakcie, a gr, 4 na dru
gim. 3) Osoby jadące w  niepokry- 
tych bryczkach opłacają 1 gr. na pier
w szym , a 3 gr. na drugim. 4) W o 
zy  z żywnością jakąkolwiek lub drze
wem  jadące opłacają od sztuki bydła  
2 gr. na obu traktach. W  ogóle w o zy  
próżne,konie pod wierzchem ,bydło na 
spizedarz lub na rzeź prow adzone, o -  
płacają gr. 1 na obu traktach. Od o -  
płaty myta rogatkowego są w o ln e : 1)  
D yliżanse, poczty listowe i luźne ko
nie pocztowe. 2) F ury  włościańskie 
próżno jadące i sprzężajeze w szelk ie- 
m i narzędziami rolniczemi. 3) W o 

z y  z  nawozem lub zbożem z pola jadą
ce. 4) W o z y  zg lin ą , kamieniami,pia
skiem , cegłą na potrzebę miejscową. 
5) Bydło na paszę idące. 6)  Bydło lub  
trzoda dla małości niesione. K ażdy u -  
chylający się od pow yższej opłaty,' 
jadący powozem  lub w ozem , lub pę
dzący bydło , zapłaci kary złp. 4  od  
sztuk i; jadący^aś konno lub przepro
wadzający konie i trzodę zapłaci kary  
8 złp . od sztuki.

W  dniu 16 Czerwca i 835 r. o god. 
10 rannej, w  Krakowie w gmachu Su
kiennicach W  drodze exekucyi sądów:, 
odbędzie się publiczna licytacja, jakoto: 
prassy,szaf, stołów , łóżek, talerzy c y .  
n ow ych , sukien męzkich, obrazów , 
korali nitek trzech francuzkich etc. 
Chęć licytować mających na czas i 
miejsce oznaczone zaprasza się.Kraków, 
dnia 11 Czerw'ca i 835  roku.

Teodor Jaw orski komo: sąd.
W  Kazimierzu przy  Krakowie w: 

dom upodl.  108 dn. 16 Czerwca b .r .  
o god. 10 rannej, w drodze exekucyi 
sądowej,sprzedane przez publiczną l i ,  
cytacją zostaną, zwierciadła, lustra- 
sufitowe, kanapa, krzesła , lichtarze 
stołowe srebrne i inne zaraz za gotową 
zapłatę w  monecie srebrnej Courant. 

Kraków dn. 6 Czerwca i 835  roku,’ 
Skorczyńslikom or:  sąd.
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W iadom ości literackie, W  tyra 
roku wychodzą w W arszawie nastę
pujące i) pisma czasowe polityczne. 
1)  Dziennik Powszechny. 2 ) K orre- 
spondent z Rozmaitościami (dwa razy 
Da tydzień dołączanemi). 5) Gazeta 
Codzienna z Rozmaitościami raz na 
tydzień dołączanemi. 4) Kui j e rW a r -  
szawski. .5) W ąrschauer Korrespon- 
dent. 6,) Gazeta W arszaw ska , ze 
Swiato-widem dwa jazy  na tydzień 
dołączanym. II. Pisma czasowe zaba
wie i naukom poświęcone, 1 . Maga
zyn Powszechny. 2 . Podróż malowni
cza około świata. 3. Gabinet czy łania. 
4 . Magazyn czyli dziennik mód i p r z y 
jem nych  wiadomości. ń .Sylw an. 6. 
Dziennik dla dzieci. III. W  W ilnie;
1 . K uijer Litewski. 2. Dziennik mu
zy czn y . 5 . W izerunki i roztrząsania 
naukowe; jedno z ważniejszych pism  
literackich , zajmuje się bowiem  upo
wszechnianiem w yższych  pojęć o lite
raturze i sztukach pięknych.

F ra n cja  W  dniu 5 1 M a ja , zno
w u ministerjalny dzien n ik  sporów  
rozbiera pytanie o interwencyi fran- 
cuzkiej do Hiszpanii,i usiłuje dowieść, 
że nie tylko interes i Jdob: ó Fiancyi 
przemawia za podobną interwencją, 
ale nawet dobro sprzymierzeńców, t. 
j. A ng li i ,  Hiszpanii i Portugalii tego 
kroku niezbędnie wymaga. Powiada 
dalej, że lubo Francja ma prawo nieść 
pomoc zbrojną innemu państwu na je
go własne żądanie, w obecnym jednak 
przypadku niechce tego uczynić bez 
zezwolenia swoich sprzymierzeńców 
i  o żądaniu rządu hiszpańskiego, za 
w iadom iła  dwór londyński i Porlugal-

ski. O dpowiedź Anglii nadejdzie clo-
piei o w' h dniach , a przez ten czas py
tanie pozostanie niei ozwiązanem. W  
końcu tak m ów i; „Nikt teraz powie
dzieć stanowczo niemoźe, jak państwa 
sprzymierzone z Francją uważać bę
dą żądanie przez Hiszpattją inferwen- 
cyifrancuzkiej. W szysikie,jak Fran- 
cja, pragną pokoju i utwierdzenia praw 
tego wielkiego narodu. Tego intere3  

zobopólny wymaga. Prócz tego, oko
liczności mogą mieć wpływ wielki na 
roztrzygnienie losu Hiszpanii. N ieu- 
przedzamy w ypadków , ale jesteśmy 
przekonani, źe nasi sprzymierzeńcy 
chętnie się zgodzą na to , czego żąda 
b e z p ie c z e ń s tw o  Hiszpanii. Poczwór- 
ne przymierze jest dowodem ich do
brej woli i oni znają umiarkowanie 
F ran c y i ; lecz ponieważ u nas opinia 
publiczna nagle się zmienia i możemy 
mieć do pokonania nieprzewidziane 
trudności, przeto słusznie sądzim y, i i  
p rzy  sprawie interesującej całą Euro
pę, należy do polityki Fi ancyi i świad
czy zai'azem o jej mądrości i szczero
ści, jeźli tylko w porozumieniu ze 
sprzymierzeńcami działa. G dy za
warcie poczwórnego przymierza tyle 
trudów kosztowało, zerwanie jego za 
pierwszą sposobnością byłobygodnetn 
pożałowania. Samibyśmy siebie w  
ówczas potępili i stali się pośmiewi
skiem całego świata.“  Gazeta czas 
Cle tempsj zapewnia, iż p. T h ie rs o- 
świadczył stanowczo, iż skoro Anglja 
niezezwoli na interwencją francuską, 
on wystąpi niezwłocznie z ministe- 
1’jum. P. Guizot oznajmił również, ii  
W tak im raz ie  i on pójdzie za przykła
dem pana Thiers. T aż  gazeta powia-



d a , ź e  król nieśprzyja inter w e n cy i , 
któraby Fyancją w ie le  kosztowała —  
K ur jer francuzki twierdzi, źe publi
czna opinja jest rówuieź przeciwną in- 
terw encyii ze dyplomacja wynajdzie 
zapewne inny środek do uspokojenia 
Hiszpanii. ( g . h  )

— Gazeta M essager zapewnia, iż 
by ły  minister hiszpański p. Calomar- 
d e ih r ,  Carellas mieli w tych dniach 
posłuchanie u Ludwika Filipa. P izy  
tej sposobności wystawiali pożytki 
Ludwikowi F ilipowi, jakieby w yni
kły  dla Francyi z utrzymania D'011 
Kailosa na tronie hiszpańskim ; mie
li również podać plan podobny w w y 
konaniu do zaślubienia najstarszego sy
na DonKarlosa z córką króla,Kiemen- 
ty n ąXż n icz k ąOrl ea n u,R ó w n ież s tarali 
się wykazać królowi niebespieczne 
skutki z teraźniejszego stanu rzeczy w 
Hiszpanii. Mówią , źe xią£e Leopold 
Neapolitański namawia króla do 
sprzyjania Don Karlosowi. — Lord 
Granville poseł angielski p rzybył do 
Paryża i zaraz miałposłuchanie u kró
la.— Xiąźe Talleyrand chciał w  tych 
dniach wyjechać z Paryża do swojej 
majętności, lecz pytanie ointerweucyi 
francuzkiej do Hiszpanii zatrzyma go 
dłużej jeszcze w P a ry ż u .— Izba pa
rów zamyśla wkrótce słuchać tych 
więźniów, którzy dotąd nieclrciel i "od
powiadać. W ynaleziono do tego na
stępny sposób Z pomiędzy więźniów 
będą Wybrani najwinniejsi, nie tylko 
W politycznym względ'zie, ale i w o- 
czacb społeczności np. zabójcy. Prze
ciw ko tym izba Parów użyje nadzwy
czaj surowego postępowania. D o T u -  
łoau przybyło mnóstwo cudzoziem

có w ,  mężczyzn i kobiaf, którzy jad ą  
do Grecyi dla widzenia koronacyi 
młodego króla O ttona.— Jenerał Mi
na przyby ł do M ontpellier, bardzo 
cierpiący; gdyby mu zdrowie było 
dawniej, posłużyło, inaczejby teraz 
stały rzeczy w Hiszpanii, ( g . b . t . )

A n g lja , Na posiedzeniu d. 27 Ma
ja toczyły się ż y w e  rozprawy W izbie 
niższej. Parlamentu nad prośbami 
względem sprawy irlandzkiego kościo
ła ,  skąd przyszło do mocnego rozją
trzenia. Jedna z tych próśb była z 
Manchester i Salford okryta io ,5oo 
podpisami na korzyść irlandzkiego 
kościoła; inne zaś z Lancashire i D ur
ham  obwiniały większość członków 
izby niższej p zdradę i k rzyw oprzy- 
sięzlwo, i stąd powstał spór,  czy nie- 
powfnny być odrzneone.

P ru sy  Ogromną ilość wełny z W .  
X . Poznańskiego przywieziono na j^r-  
mark do W rocław ia dnia 1 Czerwca. 
Mimo to , kupowano ją  bardzo i płaco
no dobrze. T y lk o tu i  owdzie widzieć 
się dawała obaw a, która się przytrafia 
na każdym , choćby najlepszym targu.

( g .b .v J
Grecja. Wszędzie ptwujjespokojność 

f« zy  wielkim wewnętrznym ruchu z. 
powodu nadchodzącej koronacyi d. i  
Czer.Przygotowania Jo tej uroczysto- 
ści tak wszystkich zaprzątnęły uwagę, 
iż na czynności Rejencyi nikt prawie 
niezważa M ów ią , źe minister Wojny 
poda się do dymissyi, a jego miejsce 
zastąpi znakomity Anglik. Zdaje się 
jednak iż z S m il jo n a m i  drachmów 
rocznego dochodu i ludnością 700 ty 
sięcy w ynoszącą, trudnem będzie u -  
trzymanie 9 tysięcy wojska i zbyt ko-
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.sztownej administracyi kraju. ( gbv ,J 
Portugalja. W ojsko obserwacyj

ne nad granicą hiszpańską jest ożywio
ne najlepszym duchem i składa się z 
Jt 5,000 dobrze .uzbrojonych ludzi z 
konnicą i artyllerją W  kraju gdzie
niegdzie przesuwająsig drobue groma
dy powstańców; jedna z 60 ludzi zło
żona pokazała się niedawno przy Ko- 
imbrze. Inna gromada miała na cze
le zakonnika, który wutarczee:zgwar- 
dją narodową zastrzelony został. Trze
cią gromadą dowodzi były jenerał 
S/Lva i werbuje w okolicy Pombal it.d , 
-Gazety uskarżają się, że kosztowne 
zbiory książek poznikały .z bibliotek 
zakonnych, a nikt niewie, gdzie się 
podziały. Co się tycze powstańców, 
mają to by/ć bandy rozbójników, któ
rzy się zowiąMiguelistami,.skorona- 
padają Konstytucjonislów, a jeźli ra
bują Miguelislów, zowią się Konsty- 

•cjonistami. Okręt jeden przywiózł te
raz dla rządu z Anglii 3,600,000 zip. 
Elliot., gubernator miasta Cascaes za 
Don Miguela, byłby .teraz od pospól
stwa niechy bnie zginął, gdyby wojsko 
W sam czas z pomocą nienadeszło.

N iem e j.  Stanisław Szm iltartylle- 
rzysta, który ogień podłożył w pro
chowni wM iinchen, ma żyć  dotąd 
i ralowajf się ucieczką. X ieM axym i- 
Ijan Leuchtenberg ma w końcu Czer
wca wyjechać do Lizbony, dla od
wiedzenia cesarzowej w'dowy po Don 
Pedrze , i królowej wdowy po bracie 
xięcia Maxymiljana. Matka jego po 
długiem namyśle zezwoliła na zwią
zek małżeński z Donną Marją. Lecz 
Xźe Maxymiljan dopiero po długiem 
1 ozpatrzeniusię w Lizbonie, podpisze

ślubną umowę i już niepowróci Ho 
Bawaryi.

S loz łp .  nagrody  otrzyma od po
szkodowanego, kto dostrzeże i da znać 
do mieszkającego w domu p. Kogen 
N r. 5 4 o przy ulicy Florjańskiej na Im 
piętrze, o kradzieży popełnionej w 
dniu 24 Maja r. b. jako to .- lichtarzy 
2ch srebrnych stołowych wysokich , 
z mafow'eirii desseniowemi szlakami 
u góry i u dołu z cyfi ą, a u dołu na 
kwadracie N K  roboty Klimańskiego. 
Także lichtarzy 2cli stołowych gład
kich kwadratowych, nieco niższych 
z takąż cy frą ; fajka piankowa w sre
bro oprawna z pokrywką na zawia- 
skach formy/zupełnie stambułki pra
wdziwej; druga fajka piankowa w sre. 
bro oprawna formy w ęgierskiej, i lich
tarzy k.z angielskiej cyny karlsbacki 
niski z uszkiem.

W  dniu 26 Czerwca h. r. stanow
cza licytacja kamienicy pod licz. 42 2, 
przy ulicy Sławkowskiej sytuowanej, 
odbędzie się.

^ S z a r a d  a.
Pierwsze 1 trzecie niczdobi twarzy 

drugie z trzeciem Szpeci, lecz pomaga w  b i-  
Gdy się wszystko dobrze zdarzy , ftwie 
•Jest potrawą sławną w  Litwie. ’
(Znaczenie przeszłej szarady jest: ( Morele.)

r o f rT bjr d° frakowa. JentschkeKa-
naebf I 3  d° lf> S,ebert Karot, Mitt- aciit Andrzej, Czemer Leo z Prus. W al-
j. Gustaw, Makomcski Jan ob. Skrzy- 
kowska Marja, Oranowski Józef, Przy- 
lorowska Marja, Cblasny Jan, Assmuss 

Gustaw, Szarańska Tekla, Rylska Anto
nina z Galicyi. UrassowXiąic jako kurier 
^es. Ross.

Opuścili K r cii: ó w. Narkiewiez Adam, 
Le^wi Georg, Jabłonowski ob. K r a s u s k i  
Wincenty, Wojciachowski Józef do G a l i c y i .

Dziś w  południc ciepła stopni 23-


